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W  i  a d o m o ś c i  K r a j o w e .

_ W i l n o .  —
Dzień 2 2 g i  t. in.) rocznica wielkiego święta 

dla ludów. P a ń s t w o  Rossyyskie składających,  
K o ro n a cy i  N a t j a ś n i k y s z e g o  C e s a r z a  J e g o m o ś c i  N i ­
k o ł a j a  i N a y j a ś r i e y s z e y  C e s a r z o w e y  J e y m o ś c i  A l e ­
x a n d r i a  obchodzona-była w mieście naszem z uroczy­
stością naywiększą. Nabożeństwo, na podziękowanie 
W  szec h mocne m u K. rolowi Królów,  za obdarzenie nas 
Uszczęśliwieniem, przez oddanie B e r ł a  W  szec h-Ros­
sy yskiego, N a y j a ś n i e y s z e m u  C e s a r z o w i  J e g o m o ś c i ,  
oraz,  na uproszenie la t  naydłuzszych d l a  J e g o  C e -  
s a r s k i e y  Mości i całego N a y j a ś k i e y s z e g o  D o m u ,  
odprawiło  się we wszystkich  kościołach i śp iewa­
ne było T e  D eum  L a u d a m u s. W iec zo re m  mia* 
sio całe było  oświecone.

Odessa dn ia  8 sierpnia .
(s Pszczoły Pólnocney,)

D .  6 .  t .  m .  w r o c z n i c ę  Narodzin J ey C e s a r -  
SK1EY W  Y30K0ŚC1 W l E L K l E Y  X l E Z N I C Z K l  M a r Y I  N l -  
K o ł a j r w k y ,  C e s a r z  J e g o m o ś ć  i C e s a r z o w a  J e y m o ś ć  
słuchali  Mszy ś. w kapl icy pałacowey.  Po skoń­
cz o n e  m  nabożeństwie N a y j a ś n i e y s i  P a ń s t w o  r a ­
czy li przyymować powinszowania osób, do D w o­
ru  wstęp r.isjących.

—  J e g o  C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  W i e l k i  X i ą ż ę  
J e g o m o ś ć  M i c h a ł  P a w ł o w i c z ,  z a b a w i w s z y  w  O- 
dessie dni kilkę, wczora wyjechał  do Kjustendżi .

— F re ga ty  P /o ra  i S z la n d a r t  przeszłego po­
niedziałku w yp łynę ły  ku W  a r  nie  z woyskami , 
hrzeznaczonemi dla wzmocnienia oddzia łu ,  Łrzy- 
•^ejącego w oblężeniu tę twierdzę.

S a n k t-P e tersb u rg  dnia  i 5 sierpnia .
Przez ukaz naywyższyj datowany w obozie 

pod Szumieli d. 2 0  lipca, C e s a r z  J e g o m o ś ć  raczył  
mianować Panną honorową NN. C k s A r z o w y c h , H r a ­
b i a n k ę  Alexandrynę P a sk ie w ic zd ivn ę P ryw a ń sk tff 
córkę Jene ra ła  p iecho ty  tegoż imienia,  w nagr o­
dę znamienitych usług, przezeń okazanych przez 
Wzięcie twierdzy K a rs .  (J . d. S. P.).

(z Gazety Sanktpetersbnrskiey.)
P. Porucznik  Stefan Grzegorzewicz Iwanow,  

przejęty duchem cbrześciańskiey miłości i miło­
sierdzia, postanowił  złożyć w ofierze dla swoich 
bl i źnich ,  uciśnionych ubós twem,  chorobami  i 
htemocą , pieniężny kapi tał  do 821,000 r . , p o n i ­
ż a ją c  go, podług uczynionego przezeń za życia 
*e5tameniu,  do rozporządzenia C e s a r s k i e g o  T o w a ­
rzystwa Gzłekolubnego. Życzeniem jego jest, aże­
by len kapi tał  zachował wiecznie swoję całość , 
przynosząc procenta na pożytek c ierpiących i nie-  
dostatnich,  i dla tego prosił  wyjednać N a y  w ty ż- 
s z e  zezwolenie na zaprowadzenie przy tern T o w a ­
rzys twie osobnego Bank u, dla wydawania z tego ka­
pi ta łu  pieniędzy na pożyczkę, na (ych samych zasa­
dach i prawach,  jakie mają w guberniach Magist ra-  
tury  Powszechney Opieki.  A  jako urządzenie to ma 
swięty cel dobroczynności,  przeto prosił  on także, a- 
żeby , nie ograniczając dobrey woli i chęci  serc 
miłosiernych,  pozwolono było pożyczającym skła­
dać jeszcze, w tytule ofiary) ki lka procentów,  o- 
prócz prawny ch .  Gdyż ot rzymywane takim spo­

sobem od całego kapi t a łu  dochody przeznaczone 
są przez niego na następujące przedmioty  dobro­
czynne.

a) N a  za k ła d y  w S a n kt P etersb u rg u  za p ro ­
w adzone p r z e z  T ow arzystw o Człekolubne:

1. Na zasilenie ś rodków uczenia w domu w y ­
chowania dzieci ubogich,  płci  męzkiey,  i w s p a r ­
cie dla tych,  co się odznaczyli postępami i obyczay- 
nuścią przy naznaczeniu ich  do służby.

2. Na wychowanie  nayuboźszych sierot p łc i  
żeriskiey, i uczenie ich stosownych robót  ręcznych,  
gospodarstwa i obyczayności,  iżby mogły na przy­
szłość prowadzić życie pożyteczne i uczciwe.

3. Na pomnożenie sposobow dobrodzieys twa 
w  Domu Opieki  Ubogich przy moście Kal ink ino-  
Wym, i w szczególności na opatrzenie i wy chow a­
nie w nim sierot,  zupełnie opuszczonych, zostają­
cych w dzieciństwie.

b). W  celu dostarazenia  pom ocy dla  ubogich  
wszelkiego rodzaju .

i .  Na wspomożenie ubogich,  lecz pracowi tych  
i ucz ciwychfamil iy ,  upadających pod ciężarem w y ­
chowania własnych dzieci.

5. Na zachęcenie do stanu małżeńskiego tychy 
którzy,  prowadząc uczciwe i pracowite Życie, czy­
nią 0 ;  %ńe dobrą nadzieję, ale, obawiając się ubóz- 
twa,  wst rzymują się od prawnego małżeństwa.

6. Na wsparcie pogrążonych w nędzy przez 
długie choroby,  pożar,  powodzie ,  i różnemi  nie-  
szczęśliwemi wypadkami  pozbawionych swego m a­
jątku,  rzemieślników i innych stanów ludzi, któ­
rzy nie mogą przyyść do pierwszego dobrego bytuj 
jeżeli tylko nie przyszli do ubóztwa przez życie 
rozpustne i lenistwo.

7- Nakoniec na przypadkowe wsparc ia  dla c i e r ­
p iących  niedostatek w wyżywieniu się, a naybar-c 
dziey, dla wd ów i sierot.

T akow y  dobroczynny zamiar,  w skutek N  a y- 
w y ż s z e g o  rozkazu Błogosławioney pamięci  
C e s a r z a  A L E X A N D R A  I> przez byłego P. Głó­
wnego Kura to ra  C e s a r s k i e g o  Towarzystwa Czle- 
kolubnego, Xięcia  Alexandra  Nikołajewicza Go-  
licyna , przedstawiony by ł  na rozpatrzenie K o m i ­
tetowi PP.  Minist rów,  z opinią, że przy Radzie 
tegoż Towarzystwa ba rdzo łacno zaprowadzić żądane 
od P. Iwanow a urządzenie, pod nazwaniem Kassy 
Zachowawczey,  k tórą  na pamiątkę dobroczyńcy > 
można nazwać.” Skrzynką P. Iwano wa  ku pomocy 
ubogim” Na skutek czego Komite t  PP.  M in is t rów  
postanowił na tey osnowie pozwolić przyjąć T o w a ­
rzys twu Człekoluhnemu ofiarę Iwanowa,  a za mifo- 
sierny jego uczynek oświadczyć mu N a y  w y ż s z e  
zadowolenie. Takowe postanowienie Komite tu ,  po 
N a y w y ż s z e m  jego potwierdzeniu , kommuni-  
kowane było w swoim czasie, dla spełnienia,  X i ą -  
żęciu Alexandrowi  Nikołajewiczowi Gol/cynowi, 
a od niego przesłane do R ad y  C e s a r s k i e g o  T o w a ­
rzys twa Człekolnbnego.

Poczem taż Rad*, ot rzymawszy od P. Iw anow a  
dla założenia wspomnianey skrzynki  jego, na p ie rw ­
szy raz pieniężnych kapi tałów,  z uarosłemi od nich  
procentami , więeey, niż 170,000 r., uczyniła teraz po­
t rzebne rozrządzenia; względem wydawania z tey 
skrzynki  pieniędzy na pożyczkę osobom prywatnym,  
jak wyźey powiedziano,  podług prawideł  Magis t ra-  
tu ry  Powszechney Opieki,  na  p ew n e za sta w y . Dla



czego życzący korzystać tym sposobem z pożyczek,
wspólniez pożytkiem na rzecz ludzkości, mogą się vv 
tern udawać do Kancel laryi  Rady Cesarskiego T o ­
warzystwa Człekoiubnego, znaydującey się w do­
mu tegoż Towarzystwa,  n a  L ite y n e y  przec iw  a r ­
ty  lle r ja sk ieg o  brygądnego  domu. Jeżeli  zaś kto 
z dobroczynnych osób zechce w tem zdarzeniu 
złożyć dobrowolnie na rzecz ubogich procenta,  
wyższe nad p r a w n e ,  wtedy będzie to przyjąłem,  
jako oddzielna ofiara, f. oświadczeniem dobroczyń­
cy od Towarzystwa wdzięczności.

— Dnia 5 l ipca wyjechał  z Tyfl isu do Ara -  
ratskiego Eczmiadzińskiego Klasztoru,  Ormiański  
P at rv ar ch a  E frem iu sz .  Ten 8ocioletni starzec,\aby 
się zabezpieczyć od prześladowania i n ow ie rę ow  , 
opuści ł  W r.  1821 swą Pat ryarszą stolicę, z n a j ­
dującą są w ó wczas w granicach P e r s j i ,  w ' E r y -  
wańskietn chaństwie ,  i szukał schronienia w kla­
sztorze Agnatskim,  w dystancyi  Borczal ińs jdey , 
skąd w  1826roku ,  przy smutnych okolicznościach 
zaczętey woyny, unikając prześladowania n ieprzy-  
iac ie lskiego, przybył  do Tyfl isu.

Teraz  duchowieństwo Eczmiadzińskie , pod 
opieką Rządu Rossyyskiego, cieszy się swobod- 
nem i spokoynein odprawianiem swoich obrządków,  
i Głowa Kościoła Ormiańskiego powraca  do A r ­
menii .  Nie podobna opisać rozczulającego wido­
ku,  k tó ry  się stawi ł p rz y wyieździe Pat rya rchy1 
z Tyflisu;  przez ki lka dni ciągle,  mnóstwo lu­
dzi cisnęło się około jego ce l i ,  każdy pragnąc 
otrzymać jego błogosławieństwo. Ofiary na rzecz 
stol icy O rm iańsk ie j  przechodzą wszelką wiarę.  
Uczucia serdeczności powiększyły się,  kiedy nad­
szedł  czas wyiazdn P a t ry s rc hy :  wszystkie kramy
mieszkańców Tyfl iskich ,  w ia ry  Orm iańsk ie j ,  b y ­
ły zamkn ię te ,  i  O rm ia n ie ,  wszelkiego wieku i 
stanu, przeprowadzal i  Pat rya rchę  za miasto, gdzie 
się z t rudnością mogli z n im  ro z s ta ć , o ki lka 
już wiorst  od rogatki .

K r ó ł e w s t w o  P o l s k i e .
JF u rsza w a  d n ia  28 sierpn ia .

Dnia wczorayszego rozstał się z ł y m  światem,  
po ki lkutygodniowey s łabości ,  ś. p. J W .  Jen e­
r a ł  Porucznik,  A lb re c h t , dowódca stojącey tu Dy- 
wizyi  Cesarsko-Królewskiey G ward y i  konney.  
(M on. W a r .) .

(z  K u ry e ra  W arszawskiego.)
  H r a b in a  G urjew , w dowa po Minist rze skar ­

bu  Ces. Ross., wracając z K arlsb a d u  do R o ssy i, 
przybyła  do W a rsza w y .

 X.iąże F ra n c iszek  S a p ieha  pr zy b y ł  z W i e ­
dn ia  do tuteyszey stolicy.

 Za panowania J a n a  K azim ierza , gdy dwor
mieszkał w W a r s z a w ie , uroczyście obchodzono 
dzień 20 s i e rp n ia ,  jako uroczystość S. L u d w ik a , 
Pa trona Królowey ,  k tóra  w tym dniu wyposaża­
ła 8 panienek sierot i asystowała im tak  przy 
ślubie,  jako też p rz y  uczcie godowey.

 Od ki lku tygodni oczekiwano pogodney nie­
dz i e l i , aby przedstawić na wyspie Łazienkow- 
skiey Operę  Telem ak. Wczo ray dość jasny po­
ra nek  obiecywał  tak i i  wieczór ,  objawiono więc 
T elem a ka , lecz od południa znowu zachmurzone 
niebo odstraszyło c iekawych;  zebrało się jednak 
720 s łuchaczów.  B oield je  ułożył  muzykę do tey 
Opery w P ete rsb u rg u  dla teat ru Cesarskiego,  gdzie 
była przyiętą z zasłużonemi oklaskami.  Chór  wia­
t ró w  w akcie iszym, Tróyśp iew  tenże akt  koń­
cz ący ,  a nadewszyslko chór  orszaku K a lip sy  w 
akcie 2gim, wykazują mis t rza ,  jakim jest Auto r  
D a m y  b ia tey  i tylu dzieł sprawiedl iwie wielbio­
nych.  Wczoraysze  przedstawienie tey Opery 
(w skróceniu) było nader świetne,  nie szczędzono 
znacznych kosztów,  a wykonanie  tak śpiewów 
udzielnych,  jako też chórów i tańców,  dokładne.  
Ch ór  myśliwski  b y ł  wykonany przez 120 osób 
tak śpiewaków;  jako też orkies try.

  Z  S a n d o m ierza  16 Sierp n ia . Szanowna
A u to r k a  R o zryw ek  dla D ziec i i P a m ią tk i po  do­
b rey  M a tc e , . zuaydowała zię w naazem mieście

i zwiedziła tuteysze p iękne okolice, szczególniey 
górę Ś w ię to -K rzy sk ą , groby,  rozwsl iny zamków 
O solina  i U jazdu  1 inne osobliwości.  Zapewne 
wkró tc e  czytać będziemy,  jak zwykle,  inleiessu- 
jące tych mieysc opisy, które pod jey p ió rem n a ­
bywają  więcey piękno ści .— Dnia 10 b. m. w ie ­
lu nas było w Staszow ie  na amatorskim tea t r ze ;  
chętnie zapłacil iśmy za bilety , gdyż dochód jest 
przeznaczony na wsparc ie  szpitali, a zzadowolnie-  
niem nie szczędziliśmy okl asków ,  bo auiatorowie 
z wie lu  względów na nie zasługiwali.  Dochodu 
tego wieczora było 5oo złł. i tak iż ki lka razy 
w ciągu roku  bywa. Szpital S. D u ch a  w S a n ­
dom ierzu  został powiększony: dotnurowano gmach 
kosztujący przeszło 5o,ooo złp. a to z ofiar l i to­
ściwych Sandom ierza /i. Teraz  pracują nad prz e­
robieniem i przyozdobieniem Kościoła,  należącego 
do tegoż szanownego Ins tytutu.  Gdybym się nie 
lękał obrazić skromności lego,  k tórego gorl iwo­
ścią i staraniem ten przybytek nieszczęśliwych i 
wiele innych donjów odnowionych w  tem mie­
śc ie ,  stają się użytkiem i ozdobą,  wymien i łbym  
imie jednego z czcigodnych Urzędników Obwodu 
Sandom ierskiego.

— W  Obwodzie G ostyńskim  w zeszłym tygo­
d n iu ,  pies wściekły pókaleczył i 4 osób obojey

£łci.  W ładze  mieyicowe natychmias t użyły wizej- 
ich ś rodków,  aby to zdarzenie,  dla pokaleczonych 

nie miało szkodl iwych skutków.
— Dzieła Polskie, nader rzadkie,  Sebt : K lono- 

w icza  (Acernus) wychodzą z drukarni  M ateckie-  
go w K ra ko w ie  tv 2ch ł o m a c h  na p ięknym h o ­
lenderskim papierze w 8ee. Tom 1 zamyka w so­
bie: F lis. 2 Żale Nagrobne na śmierć Ja n a  K o ­
chanowskiego. 3 , Pamiętnik Xiążąt  i K ró ló w  
Polskich.  Tom  I I ,  W o re k  Judaszów . O tem 
dziełku wspomina z pochwałą G odschnrd in ł la n d -  
lexicon w L ip sk u  1760: pod wyrazem Acernus.  
2 ,  P o ż a r . Spodziewać się można , iż te dzieła 
będą miały pokup, przez co zachęcą się przedsię- 
b iercy  do dalszego wydawania innych autorów 
dzieł  rzadkich.

—  W  niektórych  mieyscach w W o jew ó d z tw ac h  
Jllazowi. i P łockiem  w ciągu ostatnich 8 tygodni,  
niebyło dnia,  w k tó ry m by  deszcz nie padał.

— Tego lata tak w W a rsza w ie , jako też po 
wsiach,  mniey ludzi umarło,  niż zwykle bywało  
w tych miesiącach lat zeszłych.

— Za toć zł. w Listach Z»stavrn. żądają zł. 87 
gr .  7 i pół, dają zł. 86 gr.  22 i pół.

— M in o r  J a n  z  B iechow a  z rodu L ig ę zó w , S ta ­
ro s ta  P ilzn iń sk i , żyjący za czasów Ż yg m u n to w -  
skich, wychował  na usługi  oyczyzny 18 synów;  z 
tych 5 pod O bertynern  w bi twie z W o ło ch a m i 
poległo, 9 innych w rozmai tych potyczkach z T u r ­
k a m i  i T a ta r a m i  życie dali; czterech t y ł k ó w  zaci­
szu domowem do poźney dożyli starości. — Za da­
w n y c h  czasów, mówi  *Sarniaki, Bibiia w Polszczę 
w 5eh tylko była mieyscach:  u Ki  óla, A rc y -B i -  
skupa i w domu Ostrorogów.— M a n k a  P a w e ł I -  
g n a cy  A k a d e m ik  K rakow ski wydał  mowę w języ­
ku łacińskim,  na pochwałę S. J a n a  K a n ieg o , lnia­
ną w C hełm ie, w którey każdy wyraz zaczyna się 
od l i te ry  C. A  ponieważ była drukowana w P o ­
zn a n iu , tak to wyraził :  Calcographia C ivita tis Co- 
gm tion is.

— Zeszłey niedzieli przejeżdżałem przez Łowicz", 
postrzegam afisz,  chociaż śpieszyłem do s to l i c y ,

fiostanowiłem zatrzymać się , aby jako serdeczny 
ubownik sceny, znaydownć się na widowisku.  T o ­

warzystwo aktorów pod d y r e k c j ą  R a szew sk ie ­
go  przedstawi ło Komet lyą B a rb a ra  Zapo lska , w  
teat rze urządzonym w obszerney stayni.  S łucha­
czów płci  obojey zebrała się znaczna liczba. J e ­
śli ogół tego przedstawienia nie może nazwać się 
zadowalniającym,  n iektóre  szczegóły były szczęśli­
we, a osobliwie czystość ubiorów, jak na prowin-  
cyonalne towarzystwo,  zasługuje na pochwałę.  R o ­
le możnśby uznać za umiane,  gdyby ta piękna ko- 
medya była prozą; lecz niestety, jedne wiersze w  
us tach ar tystów miały tylko po 7 lub 8 sylab, ą- 
le za to inne po 18 do 20. P. R aszew ski naylepiey 
w yda ł  rolę Xcia  Ostrogskiego\ Panu O liw ińskiem u ,



g a jąc em u  dosyć zdatności do ról  komicznych,  r a ­
dzić wypada,  aby nie przesadzał. W  wydaniu  ról 
kobiet  uważano, że B a r b a r a  raczey była M a r y ­
niz, a M a r y n a  B a rb a rą . W  czasie przedstawie­
nia nieszczędzono oklasków, które czasami były za­
służone, a po Komedyi  przy w olano P.  B.&stewskie- 
go i Panią  Dąbskę. P a r te ro w icz .

F r a n c y  a .
P a r y ż  dnia  11 sierpn ia .

(z Ga r e t y  Warszawskiey) .
,, Pew ni  jesteśmy (pisze G azeta  F ra n cy i) ,  iż 

zaymiemy naszych czytelników doniesieniem nie­
k tó ry ch  szeczegółów o Xięc iu  B o rd e a u x .  W  mło­
dym tym Xięc iu  daje się już p rzew idywać  zaród 
naypię.knieyszych zdolności. Zbyteczną byłoby 
rzeczą mówić o s taraniach,  jakie łozy P,  Baron 
D a  m as j PP.  PodguWernerowie około ich rozwi­
nięcia.  Xiążę  bierze codziennie sześć lekcyi; na­
uczyciele dają zawsze lak, jak we wszystkich szko­
łach,  zdanie o postępie ucznia. P ierwszego lipca 
r .  b. P. Baron D am as  oświadczył Xięeiu ,  że, jeźli 
przez cały ten miesiąc nauczyciele będą z niego 
tak zadowoleni,  jak dotąd, poprosi Króla ,  aby mu 
dał nadzwyczayną rekreacyą.  Ta  obietnica p o ­
dwoiła gorliwość w Xięc ia  B o rd e a u x  i zasłużył 
na przyobiecaną nagrodę.  W  sobotę (9 sierpnia) 
Xiążę  B o rd ea u x  i M adem oiselle , w towarzystwie 
k i lkorga dzieci należących do rodzin urzędników 
dworu,  udali się do iP ersa lu , gdzie ich przyjęły 
władze cywilne i woyskowe. Młody H e n ry k  o- 
beyrzał  uczniów szkoły z S a in t G yr, około kfcó- 
r ey  przejeżdżał: ich piękna postawa i obroty u- 
»prawiediiwi ły zadowolenie, które im Pan Baron 
D a m a s  w imieniu Xięcia  oświadczył.  Udano się 
nakoniec w część zwierzyńca zwaną ogrodem K ró ­
lewskim.  Za pozwoleniem Guw ern er a  biegali na 
Wyścigi z Xięciem B o rd e a u x ,  młodzieńcy równe­
go wieku.  Zaczynano z a d a n y m  znakiem,  a gdy 
Xiązę  pierwszy dobiegł do celu, dostał nagrodę,  
o którą długo z nim walczono. Uważano z radoś­
cią, że Xiążę,  słysząc odgłos: niech ży je  JCiąie B o r ­
d e a u x ! towarzyszący małemu jego t ryumfowi  , 0- 
kazywał  przyjemne pomieszanie, będące skutkiem 
skromności.  Nastąpiło ki lka ćwiczeń gimnastycz­
nych ,  w których Xiążę zawsze odnosząc zwycięz- 
tvęo, nie poprzestawał  dawać dowodów zręczno­
ści , siły i lekkości wyższey p rawie  nad swóy 
" i e k .  Potem udał się Xiążę do T ria n o n , gdzie 
P ^ y  harmoniynym dźwięku muzyki jednego z p u ł ­
k ó w  królewskich,  żeglował po wodzie. Po tych 
■Wszystkich zabawach pożegnał uczniów szkoły z 
S t-C y r ,  którzy wydali  okrzyki :  N iech Żyje X iq -
%  B o rd ea u x !  N i e p o d o b i e ń s t w e m  jest od ma low ać
*apału tey młodzieży w ch w i l i , kiedy Xiążę dzie­
l i ł  z nią zabawy . »

Słychać,  iż rząd nasz wezwał  Lorda C ochrane  
aby towarzyszył  wyprawie  do Morei.

' lu teyszy D zien n ik  H an d lo w y  pisze: „ Dr.iś
rozeszła się wieść na giełdzie,  iż Angl icy zajęli 
' v yspę M a d e rę  w imieniu Cesarza l)o n  P e d ra .  
Mówiono t akże ,  jakoby między P. de lia y n e v a j , 
sprawującym obowiązki Minist ra spraw zagrani­
cznych, a Posłem W .  Brytanii ,  zaszły mocne roz­
p ra wy;  ten ostatni robi ł  liczne zarzuty na powo­
dy, jakie mieć może Francya  w dalszem popiera­
n o  wyprawy,  gdyby Ib rh h irn  opuścił  Moreę;  Mi-  
jbster zaś Francuzki  miał odpowiedzieć,  iż jest na 

t raktat;  że z resztą Francya nie da nigdy p rz y ­
k ładu łamania umowy,  i że już wysłał  przez tele- 
V/\7* ^ u ônu  rozkaz przyśpieszenia wyprawy ,  
y* obecnym stanie rzeczy, okoliczność ta jest po­
dobną do prawdy ; ale co do nas, nie wierzymy jey 
Wcale. Donoszą, iż pierwsza część w y p r a w y  nie 
będzie mogła wyyść z Talonu, jak dnia 20 lub 23 
b. m. z powodu prac potrzebnych około stosowne- 
go przygotowania handlowych siatko w, ńynaję tych 
tv M a r s y l i i .55

— D n ia  i 5 —
List y  z M a r s y li i  donoszą, iż wypra wa  do 

More i  ledwo przed końcem bieżącego m. wvydzie  
pod żagle.

Mówią  o mianowaniu Barona P a są u ier  na

mieysce H r a b i  L a fe rro n n a y s ,  i o powtórnym zwo­
łaniu  Izby Deputowanych w miesiącu grudniu,  lub 
naydaley w styczniu.

Pan C hateaubriand  mia ł  ot rzymać urząd na­
czelnego Łowczego (na mieyscu zmarłego H r .  JLau- 
riston ) i godność' Xięćia.

Wiadomość) jakoby L o rd  C ochrane  mia ł  to­
warzyszyć w ypra w ie  do G r e c y i , zdaję się byd£ 
bezzasadną; nie trzeba jednak przepominać,  iż pod­
czas bytności Sw'ey w P a r y ż u , liczne miał  nara­
dy z osobami, k tóre  co do sprawy Grecyi  znaczny 
mają w p ły w  u rządu, i że,ile się zdaje, wielki  ma- 
ją wzgląd na jego zdania. L o rd  nigdy nie opuś­
c i ł  sprawy,  za którą się tak gorl iwie uymował;  
lecz jest powód obawiania się, iż, przez nieostroż­
ność , pozbawił  się ś rodków pieniężnych,  k tóre- 
miby mógł stać się Grekom użytecznym. Jeżeli  
chcemy zawierzać biegającym powszechnie po ­
wieściom, w istocie k ilkakrotnie  zbywało mu na 
pieniądzach,  nawet  co do ut rzymania domu swe­
go, k tóre  jednak zawsze było zastosowane do ści ­
s łych p ra w id e ł  oszczędności.

G azeta  C odzienna  wyrzuca  G azecie F r a n ­
cyi, że umieściła protes tacyą F rancuzk ich  Bisku­
pów.  „Ponieważ ten akt ,  (są to jey słowa) bez 
zadney formalności  b y ł  Kró lowi  przełożonym-, pu ­
bliczność nie powinna była o nim wiedzieć.  B i ­
skupi  nawet  są pokrzywdzeni ,  w G azecie  czytając 
swoję pćctestacyą, i jesteśmy upoważnieni  oświad­
czyć, że ta protestacya be* ich wiedzy i przeciw 
ich  woli  ogłoszoną została.”  G azeta  C odzienna , 
jak się ztąd okazuje, zostaje w sprzeczności 1 G a­
zetą  F ra n c y i,  która,  umieszczając protestacyą,  oś­
wiadczyła,  $że ma na to upoważnienie.

P o r t u g a l i a .
L izb o n a  dnia 1 sierpnia .

(* G aie ty  W arszaw skiej).
Postanowienie z d. 19 z.m. wyraża,  iź ponieważBre- 

zyłia, jako niepodległe Cesarstwo) powinna hyd£ 
uważana za  k ra y  zu p e łn ie  obcy dla  P o r tu g a l i i ; 
przeto. od tey chwil i  , opłata od l istów ma byd* 
pobierana wed ług  taryfy,  przepisaney dla listów 
przybywających z krajów zamorskich.

Na placu B e le m  i w obozie S. M n n y  czyn­
nie się zaymują przygotowaniami  do obchodu ńro-  
czystości dnia i 5 sierpnia , w k tó ry m  D on M i­
g u e l ma zostać solennie ogłoszony K ró lem  P o r t u ­
galii. Uroczystość tę zwleczono z powodu oczeki­
wania Da Margrabiego C haves  i jego żołnierzy.

Biega wieść ,  iż jenerał  P o to a s  póydzie p o i  
sąd wojenny.

A n g l i a .
L o n d y n  dnia  9 sierpnia .

(z Gaze t y Warszawikiey) .
Po odprawionem przed ki lku dniami  zgro­

madzeniu znakomitszyah obywate li  tuteyszych ce­
lem obmyślenia funduszu na dalszą robotę drogi 
podziemney pod T a m izą , zebrano dotąd blisko 4oo 
funt.  szteri. (16,000 zł. poi), w darze, a n , 4 o o  funt.  
szterl,  (4j 6,ooo zł. poi. sposobem pożyczki. Nie 
mało więc brakuje do 100,000 funt  szterl.  4 mili. 
zł. poi.), k tóre  zebrać wypada przed rozpoczęciem 
dalszey robóty.

— D n ia  i 3 —
Xią£ę K la ren cy i  złożył godność Lorda Na­

czelnego Admirała,  nie dając żadnych powodow d* 
tego kroku.  Gazety tnteysze całą winę powsze­
chnie zwalają na Xięcia  W ellin g to n a .  Niektórzy 
ut rzymują,  iż Xiążę K la re n cy i  uczynił  to obrażo­
ny dumnem postępowaniem pierwszego Minist ra 
i biegiem jego polityki; inni mniemają, że Xiążę 
IV e lling ton  nie lubił  popularności Lorda  Naczel ­
nego Ad mira ła ;  inni  upat rują  tego przyczynę w 
posunięciu k ilku zasłużonych mężów. P rawdz iw a 
przyczyna,  twierdzi  Goniec, nie jest jawna. Za­
pewne uznano potrzebę na czele admiralicyi posta­
wić Minist ra gabinetowego, a w tym razie Xiąźę  
K la re n c y i  nie mógł  pozostać na tym urzędzie. N a ­
stępca^ lorda naczelnego Admira ła  nie jest wiadomy, 
ani też, czyli Adtriiralicya znowu postawiona bę­
dzie na tey samey stopie, co i przed Xięciem K l* -n



ren cy i. P od łu g  Gazety Clobe sprzeczka pomiędzy 
Xięcietn Klarencyi  a pierwszym minist rem powsta­
ła  z powoda niektórych  wydatków , w skutku o- 
statnich podróży Jego Królewiczowskiey Mości.

Konsul portugalski  F. S. Sam payo  oświad­
czył,  iż odebrał  od Minist ra spraw zagranicznych 
w  L izbonie  listy, datowane d. 28 z. m., podług 
k t ó r y c h  por t  F u n h a l  na wyspie Madera ogłoszo­
n y  został, jako blokowany. Tegoż samego wieczo­
ra  ot rzymał Prezes Kawia rn i  L loyds  list od Lo rda  
JDunglas z wiadomością,  iż Ministerstw u spraw za­
granicznych doniesiono także o rzeczoney b loka ­
dzie, k tóra od istniejącego w Portugal ii  rządu p o ­
stanowioną została.

K i lk u  nayznakomitszych kupców,  prowadzą­
cych handel  z Maderą,  odwiedziło p ierwiey H r .  
A b erd een ,  prosząc, aby wyznaczył  pewnym dzień dla 
rozmówienia się w tym przedroiomie; co jednak po 
owym liście już jest niepotrzebnem.

Gazeta Tim es  .utrzymuje z pewnością,  iż P a ą  
E d w a rd  Codringłon  dobrowolnie swoje miey6ce 
opuścił. J ak  wiadomo, Pan John  Core zaraz po 
bi twie  Nawaryńskiey wysłany był  do M a lty  dla 
rozpoznania bliżey tego zdarzenia. Adm ira ł  Co- 
d r in g to n , przekonany wewnętrznie o wiernem peł ­
nieniu swoich dbowiązków,  ob rs t i ł  stę tem i wysła ł  
do Lorda  Naczelnego Admirała .  Tymczasem ode­
b ra ł  króleską mowę, k tórey dwuznaczne pochwa­
ł y  , skłoni ły go do podania się zaraz do dy-  
jnissyi.

Cena pszenicy podniosła się w Anglii  w  p r z e ­
ciągu miesiąca o 8szyl.  (16 zł. pol.)za kwar t er  (pół- 
traecia korca miary poi). Listy z prowincyi  wy-  
s tawują smutny obraz żniw tegorocznych-

1 N i d e r l a n d y .
B r u x e lla  dn ia  n  sierpn ia .

(* G a z e ty  W a re z a w s k ie y . )
X ią!e  Sasko- W ey raa r sk i , B e rn a rd ,  został 

mianowany Gubernatorem posiadłości naszych w  
Indyach Wschodnio -Indyyskich.

H i s z p a n i a .
M a d r y t  dn ia  3o lipca.
(z G a z e t y  W a r s z a w i k i e y . )

Gazeta tnteysza zawiera następujący rozkaz 
Kró lew sk i ,  wydany w B resc ia , d. 2 'b. rn., a prz e­
słany do Królewskiey .Rady w M adrycie-. „Jeue-  
ra lny  Kapitan  i Prezes  Królewskiego Sądu w E -  
s t remadurze  za pośrednic twem Minist ra ła sk i i sp ra -  
wiedliwości,  zapytał  N. Pana: jak należy uważać i 
pos tępować z Hiszpanami, k tórzy podczas zapro­
wadzenia rządu w Porlugal i i  przeszli byli  do tego 
kra ju ,  a k tórych teraźnieysze w y p a d k i ,  co świeżo 
zaburzyły jego spokoyność, do oyczyzny zw ra ­
cają. Podzielić zaś ich  wypada na klassy na­
stępujące : P ierwsza obeymuje wszystkich  woy- 
s k o w y c h , którzy opuściwszy własne sztandary 
weszli albo nie weszli do służby w szeregi <5- 
mig ran tów , zebrane w Portugal ii .  Druga , o- 
soby nienaleźące wprawdzie  do woyska,  ale k tó­
re  zaciągnęły się w  Portugal ii  do służby: Na-
koniec t rzecia,  tych,  którzy nie należąc do woy­
ska, i w Por tugal i i  nie służyli,  chociaż mieszkali 
dotąd. J .  K .  M.  uwiadomiony oemutnem p o ło ­
żeniu swoich nieszczęśliwych poddanych,  i zgodnie 
z przedstawieniem swojey rady Minis t rów,  dozwo­
l ić raczył: ażeby wszyscy Hiszpani  , k tórzy tylko 
zechcą przyjęci bylł  do kraju, dla jakichbykolwiek 
bądź przedtem powodów opuścili  oyczyznę i szu­
kal i  p rzytu łku  na ziemi Portugalskiey,  z tem je­
dnak zastrzeżeniem, i i  się p o w in n i poddać p o d  
w szelkie środki, ja k ic h  rzą d  zniew olonym  będzie 
u ż y ć  w zględem  nich z in te ressu bezp ieczeństw a  
narodowogo. Otrzymawszy rozkaz, udzielam wam 
naywyższe jego postanowienie,  mające służyć za 
przewodnika  rządcom prowincyi  i przesłać,  gdzie

Pozwolono drukować.

wypadnie,  z obowiązkiem,  ażebyście czuwali  nad
jego wykonaniem.”

(podpisano) F .  Tadeo C alom arde.
W o y s k o  Hiszpańskie,  k tóre ciągnęło do An-  

daluzyi,  ot rzymało rozkaz udania się do Es t remą-  
dury.

Zdaje się, iż bank ś. K aro la  podjął  się dać 
pożyczkę rządowi  naszemu, którey rękoymią  m a­
ją bydź dochody korony.

— U n ia  i  s ierpn ia  —
Onegday wyjechal i  Minist rowie  do St. I I -  

defonso , dla powitania Króles twa I c h m o ść ,  w r a ­
cających z dalekiey podróży. Spodziewają się zmia­
ny wielu urzędników.  Minister  woyny Z a m b r a ­
no, na k ró tk i  czas przed wyjazdem swoim, dowie­
dział się o uknowanym spisku, o czera jednak nie 
ma jeszcze dokładney wiadomości.

Słychać,  iż Monarcha nie był kontent  z p rz y­
jęcia siebie w B u rg o s  i V itto r ia  ; miał  także o- 
świadczyć w A la v a  nieukontentowaoie z deputo­
w anych prowincyi)  k tóra jeszcze rości prawo do 
wielkich przywile jów z dawnych czssów. W y ­
jeżdżając K ró l  J  nr,ć z F it  to n a  kazał eskor tę swo- 
ję, złożoną ze straży przyboczney, powiększyĆ szwa­
dronem grenadyerów konnych.

T  u R c Y A.
K o n sta n tyn o p o l dnia 23 lipca.

ii  P szczo ły  Pó łnocney) .  
niach Por ta  otrzymała bardzo nie­

przyjemne wiadomości z baszowstw Arzeruruskiego 
i Trebizosidzkiego. Jene ra ł  H rab ia  P ask iew icz- 
E riw a ń sk i 'spiesznie ciągnie do Trebizondu,  gdzie są 
wielkie zapasy miedzi ;  na 80 lub 100 milionów 
pi as t rów Ture ck ich .  Przed przystanią Trebizon-  
du krążą okrę ty  Rossyyskie ,  dla przeszkodzenia 
wysłaniu  tych zapasów. Już przeszłey zimy r a ­
dzono Porcie zabezpieczyć te zapasy. Mówią na­
wet,  że bankier  R otsch ild  chciał  tę miedź kupić;  
ale Porta zbyt  poźno do tego się skłoniła,  k iedy 
nie można było przedsięwziąć jey przewiezienia 
bez niebezpieczeństw a.

k  _

S ta m b u ł d. z 5 lipca.
(z  G a i e t y  W arsz a w sk ie j - ) .

W  obecney chwil i  dotkl iwą jest u trata fa­
b ry k i  prochu,  zbudowaney za Selim a  I I I , którą 
podług twierdzenia  jednych piorun zapalił,  a po­
dług innych umyślnie podpalono, i vr k tórey znay- 
dowałos ię  7000 ki logramów prochu. W i e lk i  Suł­
tan kazał ją na nowo wystawić w przeciągu t rzech 
mies ięcy,  i odpowiedzialność za uskutecznienie 
tego rozkazu włożył na Pana S im o n a ,  dotych­
czasowego Dyrektora  tey f a b r y k i , którego syn 
ut rac i ł  życie przez wylecenie z rzeczoney f a b ry k i  
na powietrze.  W i e l k i  Wezy r ,  k tóry przez ki lka 
dni ch o ro w a ł ,  wyzdrowiawszy był  niedawno na 
posiedzeniu Dywanu.

Słychać tu, I I  w o y s k a  Cesarsko-Rossyyskie 
w Azyi zajęty K a rs  i E rze ru m .  —

Od g ra n ic  tureck ich  4 sierpniu .
Do por tu  N a w a ry  nu  zawinęły dwie  f rega­

ty Egipskie.  Niewiadomo,  czyli miały jaki ł a d u ­
nek.  Pokazanie się ich tem bardziey zadziwia, iż 
wspomniony port  jest od a5 dni nayścjśley b loko­
wany,  tak,  i i  nawet  małe statki pie mogą p ły ­
nąć  z N a w a r y  nu  do M odonu . — Basza wyspy 
lih o d u s  uzbroił  korwetę,  która krążąc zabrała ki l­
ka statków Greckich.

Flotyl la Grecka,  zamykająca brzegi Messenii ,  
zatrzymała i posłała do E g in y  10 okrę tów k u ­
pieckich , to jest 2 Neapol i iańskie , 7 Jońskicli  i 
Sardyriski,  z powodu zgwałcenia blokady. Ode­
słano je z dołączonem oświadczeniem riowodeów 
okrętów t rzech Mocars tw sprzymierzonych,  iż 
Grecy z sumniehnem zachowaniem praw morskich 
przezierali  i zabrali  wspoinnione okrę ty .

Z  pólec?,nia JJV . Litewskiego TVojennego Gubernatora. 
A ndrzey B ucharsk i R zeczyw isty  R a d ca  S tanu  i K aw aler.

w  D ru ka rn i R edakcyi.
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TVilno dn ia si4 S ierpn ia v. s. 1828 rolni.

U K A Z Y  R Z Ą D Z Ą C E G O  S E N A T U .
(z G aze ty  Senackiey).

O ułożeniu  rozpisania dróg handlow ych,htórem i iid ż
p o w in n y  trunsporta. z tow aram i tranzitow em i.

W e d l e  Ukazu J E G O  C E S A R S K I E Y  M O ­
ŚCI ,  Rządzący Senat s ł u c h a l i :  naprzód , r a p o r ­
tu P .  Minist ra Skarbu,  że po wzajemnem po ro ­
zumieniu  się między Rządem I m p e r y u m  Ros- 
syyskiego i Króles twa Polskiego postanowiono: 
d la  wyprowadzania  z I m p e r y u m  tranzi tow 
przez  K ró les tw o  do Państw Cudzoziemskich to­
w a ró w  Rossyyskich,  k tóre  dotąd wysyłane  by-  
ł y  ty lko przez cz tery  Tamożnie ,  a mianowicie:  
Grodzieńską,  Goniądzką,  Ż e ł lkow ską i  Nurzecką.  
Na skutek tego Rząd  Królewstwa  uczyniwszy 
należy te  rozporządzenie do Tamoźni  Polskich ,  
zuaydujących się nap rzec iw  pomienionych T a-  
mozni  Rossyyskich , za leci ł  tak tym nowo na­
znaczonym dla przepuszczenia t ranzitów towa­
r ó w  Rossyyskich,  jako równie  i p i e rw ie y  ma- 
jącym to prawo cz terem Tamożniom,  p rzep u­
szczać oświadczane tym sposobem towary  Ros- 
Syyskie nie inaczej r, jak za przedstawieniem od 
przewożącego świadectwa Tarnożni Rossyyskiey,  
zapewniającego,  że towary  te oświadczono był y  
na n i e y , zgodnie z ich  przeznaczeniem i opła­
cone od ni ch  poszliriy vyychodowe. Donosząc o 
tern Rządzącemu Senatowi  i przedstawiając pr zy -  
tćrn ot rzymane przezeń,  Ministra Skarbu,  od R zą -  

u Kró lewstwa Polskiego rozpisanie dróg h an ­
dlowych,  k tóremi  iśdź powinny transpor ta z to­
waram i  t ranzytowemi ,  tenże  P .  Minister pros i
0 rozkazanie  ogłosić to p o s t a n o w i e n i e  dla po- 
ws ze chney  wiadomości.  P ow tóre , przedstawione 
p r z y  tym rapporc ie  rozpisanie d rog  handlowych.
1 potrzecie  spraw’ki , iż przedstawiono przez  
P .  Ministra Skarbu  w kwietniu  1 8 2 6  i te razniey- 
szego 1 8 2 8  r o k u  do Rządzącego Senatu p rawi­
d ł a  dla handlu  t ranzytowego bydłem z Rossyi  
prz ez  Kró lew s tw o  Polskię do Anst ryi  i P russ ,  
takoż rozpisanie dróg dla przechodzącego t ran-  
*ito bydła  z Rossyi  przez Królewstwo  Po lsk ie  
* dodatkowe rozpisanie do marszruty  dla bydła

Ossyyskiego, pędzonego tranzito przez K r ó l e w ­
stwo Polskie  , dla ogłoszenia i należytego , do 
kogo co należeć będzie wypełnienia,  rozes łane 
Po wszystkich  micyscnch p rz y  Ukazach Rzą­
dzącego Senatu pod dniem 19 kwietnia  1826 i 

pod 18 maja teraźnieyszego 1 8 2 8  rok u.  R o z ­
k a z a l i :  pomienionego rozpisania dróg handlo­
wy c h  wy drukow aw szy w Ty p  ograli i Senackiey 
potrzebną l iczbę exempla rzy ,  rozes łać dla wia­
domości,  powszechnego ogłoszenia, i należytego 
do [kogo co należeć  b ęd z ie ,  w y p e łn i en i a ,  do 
Wszystkich Rządów Gube rnia lnych  i Obwodo­
wyc h ,  K a n c e l l a r y y  W o y s k o w y c h  i mieysc U-  
r z ę d o w y c h ,  takoż do P P .  Minis trów,  S praw u­
jącego obowiązki  Kon tro le ra  Państwa,  W o j e n ­
ny ch  J e n e r a ł - G u b e r n a t o r ó w ,  W o j e n n y c h  G ube r­
nat or ów  zarządzających Cywilnemi  sprawami,  J e ­
ne r a ł -G u b e rn a to r ó w ,  Naczelników miast i W o y -

ska Dońskiego Nakaźnego Atamana p rz y  Ukazachj  
a lo Nayświętszego Rządzącego Synodu, do wszy­
s tkich  Depar tamentów Rządzącego Senatu i  d a  
P owszechn ych ich  Z ebrań  przes łać  p r z y  uw ia-  
domieniach.  Dnia ygo  s ierpnia 1828 ro ku .  
(z Igo D epartam entu ).

R O Z P I S A N I E  I .
T r a k tó w  hand lowych  od K om ory  C e lney  Ilgtt  

Rzędu  Ł o s o s n y , p rz ec iwleg łey  Komorze  Rossyy-  
skiey w G r o d n ie ,d o  Ko m or Ig o R zęd u  odst rony A u -  
st ryi ,  Pruss ,  i Obwodu W o l n e g o  Miasta K ra k o w a .

1. Do Tomaszowa prz ez  L i p s k ,  R ay g ro d ,  
Szczucin,  Stawiski,  Łomżę,  Za m bró w ,  Czylew,  
S o k o łó w ,  S ie d l c e ,  Ł u k ó w ,  R a d z y ń ,  L u b ar tó w ,  
Lub l in ,  Krasnystaw,  Zamość do Tomaszowa.

2. Do Zawichostu  podług t raktu  N ro  1 d o  
Ł ukow a  z Łukow a przez Baranów,  P u ła w y ,  So lec ,  
T a r łó w ,  do Zawichostu.

5 . Do Igołomii podług t rak tu  N r o  ł  do  ŁomW 
ż y ,  Z Łom ży przez Sniadów,  W y s z k ó w ,  W a r ­
szawę, Piaseczno, Mogielnicę,  Nowemias to,  K o ń -  
skie , Radoszyce ,  Małogoszcz,  P ińczów,  Skalb^ 
mierz ,  Proszowice ,  do Igołomii.

4 . Do W i lc z k o w i e  podług t r ąk tu  N r o  5 d<f 
Małogoszczy,  z Małagoszczy przez Jęd r ze jó w ,  
W o d z is ł aw ,  Miechów ,  Słomniki,  do W i l c z k o w ie .

5 . Do Praszki  podług t rak tu  N r o  3 do W a r ­
szawy , z W a r s za w y  przez  Mszczonów , R a w ę ,  
P io t rkó w,  W i d a w ę ,  W ie lu ń ,  do PraSzkj.

6. Do W ier uszo w a podług t r ak tu  N ro  5 do 
W i d a w y ,  z W i d a w y  do Wieru 'szowa.

7. Do Kalisza podług t r ak tu  Nro 1 do Łom­
ży, z Łomży p rzez  Os tro łękę ,  Przasnysz ,  Ciecha­
nów, Raciąż,  P ł o c k ,  Krośn iewice ,  K ł o d a w ę ,  K o ­
ło ,  T u r e k ,  do Kalisza.

8. Do P y z d r  podług t r ak tu  Nro 7 do K o ł a t  
z K o ł a  przez  Konin  do P yzdr .

9. Do Słupcy podług t r ak tu  Nro  7 do Koła ,  
s K o ła  przez  Konin  do Słupcy.

10. Do Służewa podług t raktu  Nro  7 do Cie­
chanowa,  z Ciechanowa przez Sierpce ,  L ipno ,  da  
Służewa.

u .  Do Nieszawy podług t rąk tu  N ro  Jo  do 
Lipna,  z Lipna  do Nieszawy.

12. Do Lubicza  podług t r ak tu  Nro  10 do L i ­
pna,  z L ipna  do Lubicza.

13 . Do Mławy podług t raktu  N r o  7 d o P r z a J  
snysza, z Przasnysza do M ławy.

14 . Do W i n c e n t y  podług t r ak tu  N ro  j  do 
Szczucina,  z Szczucina do W i n c e n t y .

15. Do W ie r zb o ło w a ,  przez  Lipsk,  R a c z k i ;  
Suwałki ,  Ł u b ó w  do W ie r zb o ło w a .

1 6 . Do Ku cha rsk in i  przez  Seyny,  K a l w a r y .  
ją, W y ł k o w y s z k i ,  Szaki do Kucharskini .

R O Z P I S A N I E  I I .
T ra k tó w  hand lowych  od K om ory  Celney l i g o  

Rzędu  Ossowia p rzec iw legł ey K om orz e  Rossyy.  
skiey  w Goniądzu,  do Kom or Igo R zę d u  od s t rony 
Aust ryi ,  Pruss,  i Obwodu W  olnegoMiasta K ra k o w a .

1. Do Tomaszowa,  przez  Stawiski,  Łom żę ,



Zambrów , Czyżew , Sokołów,  S ie d lce ,  Ł u k ó w ,  
Radzyń ,  Lubar tów,  Lub l in ,  Krasnystaw,  Zamość 
do Tomaszowa.

2. Do Zawichosta podług t r ak tu  Nro l do Ł u ­
kowa przez Baranów,  Pu ławy,  Solec,  T a r łó w  do 
Zawichostu.  /

■ 5 . Do Igołomii przez  Stawiski ,  Łomżę,  Snia- 
dów,  W y s z k ó w ,  W arszaw ę ,  Piaseczno,  Mogiel ­
nicę , Nowemiasto , Końskie  , Radoszyce  , Mało­
goszcz, Pinczów,  Skalbmierz,  Proszowice ,  do Igo­
łomii.

4 . Do W i lc z k o w i e  podług t r ak tu  Nro 5 do 
Małogoszczy,  z Małogoszczy przez  Jęd rze jów ,  W o ­
dzisław, Miechów,  Słomniki ,  do W i lczk o w ie .

5 . Do Prasz ki  podług t raktu  Nro 3 do W a r ­
szawy z W ars za w y  przez  M szc zo n ó w , R aw ę ,  
P io t r k ó w ,  W i d a w ę ,  W i e l u ń  do Praszki .

6. Do W ie r u s z o w a  podług t rak tu  Nro 5 do 
W i d a w y ,  z W i d a w y  do Wieruszowa.

7. Do Kalisza przez Stawiski,  Łomżę,  Ostro­
łę kę ,  Przasnysz,  Ciechanów,  Raciąż,  P ło c k ,  K r o ­
śniewice ,  Kłod aw ę,  Koło ,  l u r e k  do Kalisza.

8. Do P y z d r  podług t raktu  N r o  7 do Koła,  
z K o ła  przez  Kon in  do P yzd r .

g, Do S łupc y podług t raktu  N ro  7 do Koła ,  
z K o ła  przez  Konin do Słupcy.

io .  Do Służewa podług t r ak tu  Nro 7 do Cie­
chanowa,  z Ciechanowa przez  Sie rpce ,  Lipno,  do 
Służewa.

u .  Do Nieszawy podług t r ak tu  Nro 10 do 
Lipn a,  z L i |  na do Nieszawy.

12. '  Do Lubicza  podług t raktu  N ro  10 do L i ­
pna,  z Lipn a do Lubicza.

15 . Do M ław y  podług t raktu  Nro 7 do P rza ­
snysza,  z Przasnysza do Mławy.

i 4 . Do W i n c e n t y  przez  Stawiski do Win ce n ty .
i 5 . Do W i e r z b o ł o w a  przez Raygrod,  Racz­

ki ,  Suwałki ,  Łubów do Wierzbołowa .
17. Do K u c h a r sk im  przez R aygród ,  Raczki ,  

Suwałki  , K a lw ar y ą  , W y łk o w y s z k i  , Szaki do 
Kucharsk im’.

R O Z P I S A N I E  I I I -
T r a k tó w  hand lowych od K o m o ry  Celney 

l i g o  Rzędu Złotorya ,  p rzec iw leg łey  Komorze  
Rossyy skiey  w Ż ó ł tk ach  do Ko mor  Igo Rzędu 
od s trony Aust ryi  , P ru s s  i Obwodu W o l n e g o  
Miasta Kra kow a .

1. Do Tomasźowa przez  Zambrów,  Czyżew, 
Sokołów , Siedlce , Ł uków ,  Radzyń,  Lu ba i tow ,  
Lub l in ,  Krasnystaw,  Zamość do Tomaszowa.

2. Do Zawichostu  podług t raktu  Nro 1 do 
Ł uk ow a ,  * Ł u k o w a  przez B aranó w,  P u ła w y ,  So­
l ec ,  T a r łó w  do Zawichostu,

5 . Do Igołomii przez W i z n ę , Ł o m ż ę ,  Snia- 
dów,  WĄszków,  "Warszawę, Piaseczno,  Mogielni ­
cę ,  Nowe Miasto, Końskie,Radoszyce ,Małogoszcz ,  
P iń c zó w ,  Skalbmierz ,  Proszowice  do Igołomii.

4 . Do W i lcz k o w ie  p o d ł u g t r a k t u .N r o  3 do 
Małogoszczy,  z Małogoszczy przez J ę d r z e jó w ,W o ­
dzisław, Miechów,  Słomniki  do W i l c z k o w i e .

5. Do Praszki  pod ług  t raktu  Nro 3 do W a r ­
szawy , z "Warszawy przez Mszczonów,  Raw ę ,  
P i o t r k ó w ,  W id a w ę ,  W i e l u ń ,  do Praszki .

6. Dó W ie ru s zo w a  podług t r ak tu  Nro 5 do 
W i d a w y ,  z W i d a w y  do W ie r u s z o w a ,

7. Do Kalisza przez W i z n ę ,  Łomżę,  Ost ro­
ł ę k ę ,  Przasnysz ,  Ciechanów,  Raciąż,  P ł o c k ,  K r o ­
śniewice ,  K łodaw ę ,  Koło ,  T u r e k  do Kalisza.

8. Do P y z d r  podług t raktu  Nro 7 do Koła,  
z K o ła  przez Konin  do P yzdr .

9. Do Słupc y  podług t raktu  Nro 7 do K o ­
ła,  z K o ła  przez  Konin  do Słupcy.

10. Do Służewa podług t raktu N ro  7 do Cie­
chano wa,  z Ciechanowa przez Się rp ce ,  L ipno do 
Służewa.

11. Do Nieszawy podług t raktu  N ro  10 do 
Lipna,  z Lipna do Nieszawy.

12. Do Lubicza  podług t raktu  N r o  10 do 
Lipna,  z Lipna do Lubicza .

13 . Do Mławy przez W iznę ,  Łomżę ,  Ost ro­
ł ę k ę ,  Przasnysz do Mławy.

14 .Do  W i n c e n t y  przez W i z n ę  do W i n c e n t y .
15 . Do W ie r zb o ło w a  przez W izn ę ,  Stawiski,  

Szczucin^ Ray gró d ,  Raczki ,  Suwałki ,  Li lbów do 
W i e r z b o ł o w a .

16. Do  K u c h a r s k im  podług t r a k t u N r o  i 5 
do Suwałk ,  z Suwałk przez Kai  war yą ,  W y ł k o w y ­
szki, Szaki do Kuc harsk in i .

R O Z P I S A N I E  IV.
T r a k tó w  han dlowyc h  od K o m o r y  C e ln ey  

l i g o  Rzędu Krzem ień ,  przec iw leg łey  K om orz e  
Rossyyskiey w Grannie  (Nurecka zwaney) do Ko­
mor  Igo Rzędu  od s trony Austryi ,  P ru s s  i W o l ­
nego Miasta K ra kow a .

1. Do Tomaszowa przez  Sokołów,  Siedlce ,  
Ł u k ó w ,  Radzyń ,  L u b ar tó w ,  Lubl in ,  Kra snys ta w ,  
Zamość do Tomaszowa.

2. Do Zawichosta przez  Sokołów,  Siedlce,  
Ł u k ó w ,  Ba ranów ,  Pu ła w y ,  Solec ,  T a r ł ó w  do Za-  
wjehosta.

5 .Do Igołomii podług t raktu N ro  1 do Pu ła w ,  
z Pu ław przeć  Zwo leń ,R adom,Szyd łowiec .Kie lce ,  
Pinczów,  Skalbmierz ,  Pros zowic e  do Igołomii.

4 . Do W i l c z k o w i e  podług t raktu  Nro  3 do 
K i e l c ,  z K i e l c  przez J ę d r z e j ó w ,  W o d z i s ł a w ,  
M iechó w ,  Słomniki dp "Wilczkowie.

5 - Do Praszk i  przez S o k o ł ó w ,  Kałuszyn,  
Mińsk,  W arszaw ę ,  Mszczonów,  Rawę ,  P io t r k ó w ,  
W id aw ę ,  W i e l u ń  do Praszki.

6. Do W i e  ruszowa podług t r ak tu  N ro  3 do 
W i d a w y ,  z W i d  awy do Wieruszowa ,

7. Do Kalisza przez Sokołów , Ka łuszyn,  
Mińsk.  W ars zaw ę ,  Błonie ,  Sochaczew,  Łowicz ,  
Ku tno,  Krośniewice ,  K ło d a w ę ,  Koło,  T u r e k  dot 
Kalisza.

8. Do P y zd r  podług t raktu  Nro 7 do K o ­
ła,  z K o ła  przez Konin  do Pyzdr .

9. Do S łupcy  podług t raktu Nro 7 do K o ła ,  
z K o ła  przez  Konin do Słupcy.

10. Do Służewa podług t raktu  Nro 7 do So­
chaczewa,  z Sochaczewa przez Gostynin,  K o w a l ,  
Brześć do Służewa.

11. Do Nieszawy podług t r ak tu  N ro  Jo Jo  
Brześcia ,  z Brześcia  do Nieszawy.

12. Do Lubicza podług t r ak tu  Nro 7 do So­
chaczewa  , z Sochaczewa przez  P ło c k ,  Dobrzyń 
nad W is ł ą ,  Lipno do Lubicza.

i 3 - Do Mławy przez  W ę g r ó w ,  W y s z k ó w ,  
Pu ł tu sk ,  Ciechanów do Mławy.

14 . Do W in ce n ty  przez Czyżew,  Z am bró w ,  
Łomżę do W i n c e n t y .

15 . Do W ie rzb o ło w a  przez  Czyżew,  Zam ­
bró w ,  Łomżę,  Stawiski,  Szczucin,  Raygród,  R a -  
czki ,  Suwałki ,  Ł u b ó w  do W i e r z b o ło w a .

16. Do K u c h a r sk in i  podług t raktu  Nro 15 
do Suwałk  z Suwałk  przez K a lw ary ą ,  W o ł k o w y -  
szki,  Szaki do Kuchar sk in i

Autentyk podpisali? M in ister Skarbu. Jenera ł 
piechoty K ankrin .

Dyrektor D ym itr  B ib ikow .

D ozw olono drukow ać. Z  po lecen ia  J U . L itew sk ieg o  JV  ojennego G ubernatora . 
M n d rzev  B u c h a r s k i  R zec zyw is ty  R a d c a  S ta n u  i K a w a ler .



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 102.
T F iln o  d n ia  .2 4 S ie r p n ia  v s  4828  I lo h ii

W  s k u te k  Ukazu Sąd u Głó w nego  W i l e ń ­
skiego 2go D e p a r t a m e n t u  Czasowego pod d a t t ą  
23 junit te raznieyszęgo ro ku  nas ta ł rgo ,  o d b y w a ć  
się będzie  w  Sali M ag is t ra tu  Wileńskiego,  w 
dn iach  i ,  5 i 4 nas tępnego  miesiąca sep tembra ,  
P u b l i c z n a  L icy t ac y a  na w y p rz ed aż  Kamien icy 
E x d y  wizorskiey  Zeszłych Tobiasza  i Z ło tk i  A b r a -  
ha  111 ow icz ow  Kyt tow  w M. W i ln i e  przy Ulicy 
R u d n ic k ie y  pod N. 282 exystującey,  a w razie 
nie doyścia d o  s k u t k u  t ak o w e y  w yprz ed aż y ,  te -  

w t e r m in a c h  7, »o i 11 tegoż mca septeni -  
b r a  uia się o d b y d ź  podobnież  W sali Mag is t ra to -  
Wey l i cyt acya u poddan ie  teyze  kam ien icy  z d a t -  
ty 29 septe i i ibra  idącego r o k u  w ą r en d o w r ią  
d z i e r żaw ę .  Zyc/.ąey za tem  n a być a lbo za a re n -  
d o w a ć  rzeczona kam ienicę  zechcą  na oznaczo*. 
ti« krj tem u  te rm ina  jawić się do M ag is t ra tu  W i ­
leńskiego,  gdzie tak  przed nas tąp ie niem l icyta-  
oyi jako tez i w czasie o d b y w a n ia  oney poin­
fo r m o w ać  się mogą o k o ndycyach ,  do w y d a n ia  
p r a w a  przedażnegp lub k o n t r a k t u  a r e n d o w n e g o  
posługiwać mających.  R. 1828 augusta 21 dnia.

A. F io t e u t in i  U. M. W .

1 Rrąd I konom'Czny  dóbr J W  W .  Hrabiów Du- 
*>'11 Wąsowiczów daje do wiadomości: iż w folwar­
ku Zabłockim do tychże dóbr przynależnym,  w 
Pe le  Lids. Gaber .  Grodzień.  leżącym, znaydtiją 
Się do pr/.edama t ryki  n»vl«ps?'ey rasy Hiszpan 
skiey; pr/fcto jeśliby kto życżył oae kupić ,  z”cbce 
się zgł.wić do Rządcy wsporonionych dóbr  do wsi 
H oro do cy ,  odlegtey od L i d y  o mil  trzy.

W oiuo d r u t o w a ć  Folicmeystar  Chrżąstowski.

1 K o l l eg ium W i l e ń s k i e  S ynodu  L i t e w s k i e ­
go E w a n g e l i c k o - R e f o r m o w a n e g o ,  ogłasza: iż 
D o m  z w an y  Pog ię towsk i  w mieście W i l n i e  na 
u łicy Z ak r e c k ie y  położony ,  do  fu n d u szu  Z g r o -  
Uj adze uia E w a n g e l i c k o -R e f o r m o w a n e g o  n a l eż ą ­
cy, sklepem m u r o w a n y m  i da lszem z a b u d o ­
w an io m ,  tud,ziez z ogrodami  f ruk tow ym  i w a ­
rz y w n y m ,  wypuszcza  się przez l i cvt acyą w t r z y ­
le tn i ą  a r e n d o w n ą  d z ie r żaw ę  od  dnia 29  Wrześ- 
ń ia  ro k u  bieżącego,  l a b  też  w y h y w a  się na  
Wieczność.  Życzący przeto  wziąć d w o r e k  t a k o -  
Wy w a r en d ę  a lbo kupić ,  zechcą p rz ybydź  z pra-. 
Wnemi i dos ta toczuemi  ew ik ey am i  tia l i ry ta t .yą  
do tegoż K o l leg ium za T r o c k ą  R ram ą na plac 
ob oro w y  w dniach  3 t s i erpnia  tcrażt i . ,  3 i 5 n a ­
s tępnego inea w rześnia o godzinie 3 z połudn ia ,  
gdzie i o w a r u n k a c h  dowiedz ieć  się mogą.  Dut t  
W W i l n i e  1828 r. s ierpn ia  24  dnia .

Człon ek  Kol legium X.  K.  D'»wnar  S u p e r -  
^ t e n d e u t  kościołow E w a n g e l i ck o -R e fo r m ,  w 
tvydzialc W i l e ń .

S e k r e t a r z  Kol leg ium J a n  Marszewski .

1 O ś w i a d c z e n i e  Imieniem JO X ięc ia  Jmci  
An toniego Gied roycia  b. Podko morzego P o w ia ­
t u  W i leń sk ieg o  czyni się w rzeczy nas tępne y  
1 oto;  Iż ża łu jący w majętności  swojey dziedzi -  
czney K u r w i e  zw aney  w P owiecie  W i l e ń s k i m  
s y t u o w a n e y ,  w dniu  18 przeszłego miesiąca ju- 
lii te raznieyszego 1828 ro k u  , ma jąc  położony 
P o z e w  przez Woźneg o  P io t r a  P o c z a p o w i c z a , 
za za win ienie  j akoby syna Ża łu jącego  Ignacego 
X i ę c i a  G ied ro y c i a  P o r u c z n ik a  by łych tvoysk

Polsk ich ,  na  i a s t auc yą  Dr.  E l e o n o r y  K a ł ł a h u -  
r o w e y  Rotmis t rzow ey  P o w ia tu  Pińsk ie go  p rz ed  
S ą d  Gro dzk i  Słonimski ,  w ten czas  gdy o t a k o ­
w y m  zawin ie ni u  Żałujący nie  wie,  za one  nie 
r ę czy ł  i óbligu niepndpisy w a ł , oraz g dy  k ł a ­
dzenie  p ozw u  e x t r a  G ub ern i i  i za d łu g  syna 
niemit szkającego w tu teyszey G n b e rn i i ,  ale w  
Grodzieńskiey czy w  Mińskiey,  u iemającego p o d  
życiem oyca żadnego p r a w a  do maję tności  K o r -  
w iow ,  za p ieniądze z własnych  s t a r a ń  Ż a ł u j ą ­
cego nabyto  kupioney , i prze to  za d ługi  bez  
podpisu  i akc ep tacy i  samego Żału jącego  a k t o r a  
w  jak im k o lw ie k  b ąd ź  względzie zaci ągan e ,  o d ­
powiedzi  u legać  n i e p o w i n n e y .  T a k o w y  k r o k  
nie może inaczey u w a ż a ć  Ża łu jący  jak  ty lko  za 
przedsięwzięcia  u w ik ł a n i a  jego majątku* z ża ­
dnego względu odpow iedz i  w  t ak o w y c h  sto­
sun kac h  podlegać  nie mogącego.  Aby więc  wcze* 
snę uczynić tym n i e p r a w n y m  chęciom zapo b ie­
żenie,  Ża łu jący  przez  ninieysze oświadczenie  za ­
p o w iad a ,  iż ża dnego  obligu i n a  ża d n ą  summę 
Ur. Kie łczewsk iemrt  n igdy n i e w y d a w a ł ,  onego 
n iep o d p i sy w a ł  i u ieręczył ,  tudzież  że m a ją t ek  
K o t w i e  w  Pow iec ie  W i l eń s k im  położony za 
w ł a s n e  ża łującego pieniądze kupiony,  W żaduey  
części ani  jest ani  leż bydź  może pod życ iem 
Żału jąc ego,  ani  do  Ur.  Ignacego Xięcia  G i e d r o y ­
cia,  ani  do  dalszych dzieci  na l eżącym,  i przez to 
samo za d ługi  i c h , j a k i e b y  one ńie były ,  n iep o d -  
legająe ża d n ey  oner acy i ,  przez  k o n w i k c y ą  zbo-  
czną zaosnowaney,  o d p o w i a d a ć  nie jes t w p o ­
winności .  L ec z  żeby i na  przyszłość p o d o b n e  
w y d a rzen ia  n iemiały  mieysca,  i aby n i k t  do  m a ­
j ą t k u  Ża łu jąceg o K o r w i o w  za d ługi  dzi t c iune  
jakieby nie by ły  nie rośc ił  p re tensyi ,  Ż a łu jący  
czyniąc ninieysze oświadczenie  ogłosić je przez 
Gazetę  E n r y e r a  L i t ew sk iego  p o s t a n a w ia .  A u ­
gusta 17 dnia  1828 ro k u .

Antoni  X i e  Gie d royć  b.  P o d k o m o r z y  P o ­
w ia tu  W i leń sk ieg o .

W o l u o  d r u k o w a ć .  W i l n o  20 s ierpnia 1828 
r o k u .  A. P o w s ta ń s k i  P rez .  K o m i t e t u  C en z u ­
ry W i l c u s k i e y  R a d c a  Kol leg ia l ny  i K a w a l e r .

5 Od Mińskiego G ubefn ia lnego  R z ą d u  o-  
głasza się, ażeby  sukcessorowie ,  k r e w n i  i p r e -  
t en so ro w ie  zm ar łego  ods taw ne go  W o ły ń s k ie g o  
Ułańskiego pólku Majora  Autoniego P i o t r a  sy­
na Lichtańskiego ,  jawili  się do Mińskiego Z iem ­
skiego P o w ia to w eg o  S ą d u ,  p ierws i  d la  ode-  
b ra u ia  pozostałego m a ją tk u ,  a os tatn i  d la  usa-  
t y sf akeyo no wan ia  pre tehsyy swoich,  z p r a w n e -  
mi d o w o d a m i  , w zamie rzonym p r a w a m i  t e r ­
minie.  Dnia  io  s ierpnia  1828 ro ku .  Mińskiego 
Gube rn ia lnego  R z ą d u  S e k r e t a r z  R a d c a  H o n o ­
ro w y  i K a w a l e r  F e l i cy a n  ArcimoWicz.

Naczelnik Sto łu  J a n  Hu lak iu .

5 Ud Mińskiego G ube rn ia lnego  R z ą d u  o -  
głasza się * iż w mieście Mińsku postanowiono 
z r e p a t o w a c  s k a r b o w y  m u r o w a n y  W i c e - G u b e r -  
ńato rsk i  dom,  za sum mę wyl i czoną pod ług śmie-  
ty  2 ,888 m b .  6 6 |  kop.  assygu.,  za tem życzący 
wziąć t ak o w ą  re p a ra cy ą ,  zechcą p rz ybydź  d l a  
t a rg ó w  , t  p r a w n e m i  ew ik e y am i  do" Mińskiey 
S k a r b o w e y  Izby na  t e r m i n y :  i szy 3 2gi 5 i

(O ’



3ci ostateczny 7 września 1828 roku,  gdzie 0- 
kazane będą życzącym w a runk i  i śmieta. Dnia 
10 sierpnia 1828 roku.  Mińskiego Gubernial-  
nego Rządu Sekre ta rz  Radca  Honorowy i K a ­
w a le r  Fel icyan Arciruowicz.

Za Naczeluika Stołu Siemienow.

3 Od Podolskiey Magistratury Powszech-  
ney Opieki ninieyszem ogłasza się, iż na prze-  
daż,  oddanego na ewikcyą, za otninieniem t e r ­
minu , murowanego domu Kamienieckich oby­
wateli '  żydów Szmai i. Dwoysi K&wrasarskich, 
w  mieście Kamieńcu położonego , ocenionego 
i o 4 i 8 rub. assygn., dla uzyskania długu 48oo 
rub. assygn. oprócz procentów,  naznaczono do 
targów terminy:  iszy i 4, igi 16* i 3ci ostate­
czny 22 l istopada 1828 r o k u ;  życzący kupić 
ten dom zechcą przybydź do Magistratury P o w -  
szechney Opieki w pomienionych dniach na 1 zstą 
godzinę zrana i widzieć w niey przedającego 
sig domu inwentarz  i warunki .

Sekreta rz  Czarnucki .

5 Od Podolskiey Magistratury Powszech-  
ney Opieki  ninieyszem ogłasza się, iż na prze-  
daż oddanych na ewikcyą tey M ag is t ra tu rze , 
za otninieniem terminu, g j  dusz płci męzkiey 
włościan obywate la  Mikołaja  Rakowsk iego ,  
Jampolskiego ptu, we  wsi Kopestir inie i Pasin-  
kach znaydujących się, ze wszelkiemi do nich 
należącemi gruntami, i dalszemi attyncucyami,  
dla  uzyskania długu tey Magistraturze,  wyno­
szącego oprócz procentów 44o ezer. zł. zło­
tem,  i 65o rub.  srebr. i 2&6o rub. assygn., na ­
znaczono do ta rgów terminy:  iszy 29, 2gi 3 i  
października i 3ci ostateczny 2 listopada te -  
raźn. 1828 r o k u ;  życzący kupić ten mają tek,  
zechcą przybydź do Magistratury Powszechney 
Opieki  w pomienionych dniach na l i s t ą  godzi­
nę  z r a n a , i widzieć w niey inwentarz  i w a ­
runk i .  Sekretarz  Czarnucki .

5 Od Podolskiey Magistratury Powszech­
ney Opieki ninieyszem ogłasza-się, iż na prze- 
daż oddanych na ewikcyą  | tey Magist raturze,  
za ominieniem t e r m i n u , 12 dusz płci męzkiey
włościan Oby watela Józefa Białkowskiego, J a m ­
polskiego Pow ia tu  w części wsi Kopester ina 
znaydujących s ię ,  ze wszelkiemi do nich nalo- 
żącemi gruntami i dalszemi atlynencyami,  dla 
uzyskania  długu tey Magistraturze, wynoszące­
go oprócz procentów 1800 rub. assygn., nazna­
czono do targów terminy:  izy i 4 , 2gi 16 i
5ci  ostateczny 22 l istopada terazn.  roku ,'  ży­
czący kupić ten  m a j ą t e k , zechcą przybydź do 
Magistratury Powszechney Opieki w pomieiiio- 
nych dniach na 1 istą godzinę zrana, i widzieć 
w  niey przedającego się majątku inwenta rz  i wa­
runk i .  Sekre ta rz  Czarnucki.

3 Od Bessarabskiey SkarboweyIzby powtórn ie  
ninieyszem ogłasza się, ażeby życzący przyjąć 
n a  siebie dzierżawę przedaźy t runków w Ob- 
Wodowem mieście Kiszyniewie z dwuw iors tową 
W okrąg jego dystancyą i wsią Bojukanam? do 
1 stycznia następującego i 8 3 i r. na osnowło 
w a r u n k ó w  dla dwóch Małorossyyskich i siedmiu 
zachodnich guberniy od 182 7 8 0  183 1 r. N a yw y-  
żey uwierdzonych z niejakiemi w  nich odmia- 
namij przybyl i  na sesyą Izby z p raw nem i  i do-

statecznemi ewikeyami na targi mające się od-  
bydź terazn.  1828 r., od pierwszeęo wydruko­
wania  w  gazetach za 5o dni.

Sowietnik Redaniu.
Sekretarz  Kry łow.

2 Sąd Taxatorsko Exdywizorsk i  dla roz­
działu majątku Urodzonego Piotra  Imszenika 
w  Mieście Kleszczelach Obwodu Białostockie­
g o ,  Remissami Sądu Cywńlnego Bielskiego i 
Sądu Głównego Departamentu 2go Obwodu Bia­
łostockiego us tanowiony,  zjechawszy w termi-~  
nach dnia 18 apryla i 7 maja r. t. z odrocze­
nia przypadłych,  gdy znayduje że pomiar  g run­
tó w  i placów, majątek takowy składających,  
przez Geometrę nie jest dopełniony , i z tey 
przyczyny do sku tku  postanowień swych do­
prowadzić  nie może, dla tego termin ostatecz­
ny na dzień 6 ybra roku teraznieyszego nazna­
czywszy, kredy torow wszelkich mających p re ten-  
syą do massy takowego majątku, przez niniey-  
sze o terminie ostatecznego rozsądzenia uw ia ­
damiając, dla s tawienia się w sądzie swoim pod 
amissyą ua terminie 6 ybra r. t. wzywa. Dat t  
w  Kleszczelach 1828 r. mca maja 7 dnia.

Michał  Czaczkowski Sędzia Grau.  Brzeski  
Exdywizor .

Franciszek Kosiński Exdywizor .
Józef Tokarzewski  S. Z. R. Exdywizor .

Regen t  W in cen ty  Elsuer .

Roku 1828 miesiąca augusta 11 dnia.  Sąd 
Podkomorsk i  Remissą Sądu Główn.  Li t t .  W ileń .  
2go Depar .  w rokn  teraźu.  1828 februar.  n  
d. do podziału funduszów ziemnych i summo- 
wnych po zeszłey Maryapnic  Rodzie w iczowey 
Łowczyney Kowień.  przeznaczony, w terminie 
z obwieszczenia przypadłym w fo lwarku i wsi 
W i juka ch  czyli Romayniach w Ptcie Kowień .  
leżących, od dnia 9 augusta t. r.  zaymując się 
czynnością, zawiadamia inUressowane strony:
1) iż pod rygorem prawa komportacya decydo-  
wana  na dzień 20 mca augusta teraźn. roku z 
persystencyą 2 niedzielną do złożenia p o s ł u g u ­
jących t ranzak tow  przy Aktach Ziem. Wileń .  
i a) i  że po ułatwić się mającym pomiarze i 
inweritacyi, niezawodnie od dnia  17 miesiąca 
7bra  teraźn. roku  Sąd Podkomorski  poruczone 
sobie dzieło oczewiście ro z s ą d z i .

Podkomorzy Trgo P tu  Antoni Rossochacki.
Regent Karol  Staniewicz.

3 Sąd Taxatorsko Exdywizorsk i  Massy fun­
duszu W .  Jana Dragata  przez wyrok  akcesso-  
ryyny d. 24 praeseutium nastały, dzień 10 sep- 
tembra te raźn  roku  przeznaczył  za ostateczny 
do wzięcia sprawy w nam ow ę ,  oczem  dla 
wiadomości  kredy barów dotąd nie jawiących 
się przez ninieyszą awizacyą ogłaszając zastrze­
ga, że kto z kredytorow do czasu zakreślonego 
z pretensyą swoją nie weydzie i oney nie ob ­

j a w i ,  wieczna amissya zapisaną zostanie. D a t t  
1828 r. mca julii 25 dnia.

Sędzia Ziem. P tu  W ileń .  Prezydujący E x ­
dywizor Stanis ław Drzewicki.

Sędzia Grodz. Wileń .  Ignacy Hoiiwalt .
Pisarz  Grodz. W i l e ń  Stanisław Kie łczew-

ski.
Regent  Grodz. W i l e ń .  i Exdyzorski  
E d w a r d  Woynick i .



DODATEK DO GAZETY KUHYERA LITEWSKIEGO N. 102.
Tf'ilno dn ia  js 4 Sierpn ia  v s 1828 K oka

3 N a  oddanie  z d a l ly  29 nas tępującego 
miesiąca sept t  nibra w jednoroczną a r ę d o w n ą  
dzierżawę Doinow w Mieście W i l n i e  położo­
nych, w wiedzy Mag is t ra la  Wi leńsk iego  zos ta­
jących; mianowicie  pod N. ogo przy ulicy R u -  
dnick iey zeszłego Jana  G ot l ib i  Z ey d le ra  , pod 

3 u przy ulicy Sb hucz Grafa Mohla,  pod N. 
') 0 'j przy  ulicy Zmóyd/ .k iey  Zelm.  na Sakiera ,  
l’od N. 343  za B ram ą R u d n ic k ą  Arona Ja nk ie ­
la Movvszowieza Izraesa,  i pod N.  1,191 przy 
ulicy Kwaszelney Necl ii sów , o d b y w a ć  się bę­
dą w  Sali Sąd owcy Magis t ra tu  Wi leus .  pouŁ 
dzielnie L iey taeye  w t e rm inach  2 3 , 2 4 , i 27, 
terazn.  mie ląca augusta,  życzący za tem k tó r y ­
kolwiek wyzey rzeczony dotn za a r ę d o w a ć ,  r a ­
czą pr zybydź na oznaczony Czas i nlieysee do 
Gic vfacyi, gd/.ie i o w a ru n k a c h  zawiadomien i  
*ostauą.  R o k u  1828 augus ta  16 dnia.

K a r o l  Hur t ig  R* M. M* W .
Kazimierz  Degutowicz  R egen t  M. Wilna*

W e d l e  Ukazu J E G O  U N I PE R A T O RS K IE Y  
MOŚCI Samo wladuącego całą  Rossyą etc.  etc.  e tc ,

3 UUr.  Ryszardowi  i Jul iuszowi  A n d r z e j ­
ków iczom sukcessorom zeszłego Fel ixa  Andrzey-  
kowicza w stopniu tegoż debi torom,  oraz Mioha- 
ł o w i . Habermunowi  W o y to w i  Gminy Augustow­
skie; '  Kró le s tw a Polskiego,  Janowi  Koniuszew- 
skieniu Sędziemu Granicznemu W ołko wyski e t nu,  
Andrzejowi  P e t r a c h o w i ,  Ignacemu Henczelowi ,  
Hieronimowi Kost rówickiemu Marszałkowi  Pt tu  
Eidzgo po Apol inarym Adamowiczu , Balbinie 
Dawgierdowey,  Benedyktowi  Rombowiczowi ,  po 
be l ix ie  Brzozowskim,  Annie Brzozowskiey,  T e ­
k s i e  A n d r z e j e w s k i e y , Józefowi  K u łak o w sk ie ­
mu i Antoniemu Bi ldziukiewiozowi  , Kry s tynie  
* Szolcow K u r n a t o w s k i e j ,  L udw ikow i  I l rabi  
H’aeovvi' , po Giernardzie  Szauinanie Mikoła jo­
wi Dominikowi i dalszym svnom SzamUanom , 
Antoniemu Błażejewskiemu,  Franciszkowi  E d w a r ­
dowi  P i le ck iemu,  po Bazy lim Błażejewskim J  0- 
hannie z Błażejewskich O dy óc owey  , Mateuszo­
wi Bańkowskiemu ; po Xiądzu Stanisławie Sza­
tkowskim Józefowi  Szafk'owskienm, i Alexuri- 
drowi  W  ielam iwskiemu , Franciszkowi  Rapac­
kiemu , po Macieju Dawidowiczu Janowi  Da- 
widowiczowi  i Janowi  Wlosnowśkiertlu , Roży 
z R u le w s k ic h  Mirski,yv, Dominice phm ielewskiey,  
Po Lu dw iku  Iwanowskim Tomaszowi Iwanow-  
8kiemu,  Dąbrowskiemu, po Józefie SznkiewiczU 
Józefie Su ik ie wiozow ey  , Antoniemu Piot row­
skiemu, po Antonim Rogowskim W a l e r y !  Ro-  
^"Wskiey , i Joliannie Różewiczowey , po Jod* 
^ach Ignacemu Sosence ,  Jakubowi  W y s o c k ie m u ,  
W a w rzy ń c o w i  P ie tk ie w iczow i ,  i S tanis ławowi- 
I ł u b a r ew ież o w i , Józefowi Ko łowy cickiem u,  F r a n ­
ciszkowi  Czerników!*, J ac kow i  K a r ło w iczo w i ,  
Grzegorzowi  Malnsewiczowi,  '/<ofij z Lipińskich 
Marmątowey  , Mikoła jowi  Nowokuńśkiernu ,, i 
Jfirszy , Agacie Zukowskiey , Magnusowi Pi la- 
r owi,  Lud wikowi  Kote lowi ,  Juniewiczowi ,  F ran -  
° iszkowi  oycowi  i Ottonowi synowi  W e y s e n -  
koffom, X a w ere m u  R y ł ło w i ,  Janowi  I lp ińskie-

Sukcessorom Józefa Isajewicza , Ignacemu 
Ga jewsk iem u , Gasprowi  Fel w is ro w i  , po Annie 
k lupuowiczowey,  Stefanowi i Anńie Podolińskim,

P io t ro w i  i W i k t o r y i  z Bielskich Głowackim , 
Stanisławowi Adamowiczowi  P rez y d .  Gran.  Lidz. ,  
sukcessorom P aw ła  Targońskiego,  T e k l i  Rog oy -  
szynie,  po Janie  Jas t rzębskim,  oraz Józefowi  K a ­
mieńskiemu,  Michałowi  Kl imowiczowi,  Piot rowi  
Borysewiczowi ,  sukcessorom Kazimierza Zającz­
kowskiego,  Sukcessorom Józefa Kuleszy,  H eron i-  
mowi Kosciałkowskiemu, Ludwice  Baranowskiey,  
Franciszkowi  Różewiczowi ,  i sukcessorom Jana 
Rulewskiego,  Józefowi  Błażejewskiemu,  Xiężom 
Karm el i to m  Sto Jer skim Wi leńsk im  i Prze łożo ­
nemu W a w rzy ń c o w i  Mańkowskiemu, T ryni tar zom  
Tryni topolskim Wileń sk im  i Minist rowi  Błażejo­
wi Krop iwnick iemu,  Missionarzom W i l e ń s k i m  i 
P rz eo ro w i  Maurycemu P e r z y c k ie m u  , Bonifra­
t rom W i l e ń s k i m  i Przełożonemu Szymonowi  Sar­
neckiemu,  K arm el i tom Lidzkim i P r z e o r o w i  D y-  
onizemu Balcewicżowi ,  AugUstyanom W i leń sk im  
i P rowincya łow i  Augustynowi Leopoldowi  K o ­
r y c k ie m u  , P i ja rom Lidzkim i R ek to ro w i  K a­
lasantemu Sankowskiet tiu,  E m ery tom  W i l e ń s k i m  
i Proboszczowi  W i n c e n t e m u  Mikuckiemu,  K a ­
pitule W i l en s k i ey ,  i P ro kura to row i  J anowi  Cy­
wińskiemu Parochow i  Czereskiernu , Jus tynowi  
Kołynsk iem u , Al terys tom Dylewskiemu , W i n ­
centemu Koby l ińskiemu Lidz. ,  A lexandro w i  H u r -  
czynowi  Proboszczowi  ŻyrmunskiemU, Kalasan­
temu , Sadkowskiemu , Zołudzkiemu , Mateuszo­
wi Szukiewiczowi  , Ossowskiemu,  W in c e n te m u  
L i n k u n o w i ,  Bia łoprudzkiemu,  Tomaszowi  R u d ­
kowskiemu , Pannom Miłosierdzia W i leń sk im  i 
P rze łożon ey  Annie Puszównie , Dominikankom 
Nowogrodzkim,  i P rzeo ry szy  Ka tarzynie  Ost ro-  
wskiey,  Benedyk tynkom  Słonimskim i Xieni  A le-  
Xandrze Puchal ski ey ,  Star.  Rawinowi  Leybowi-  
czowi Rubinszteynowi  mieszkańcowi  B erd y c ź ew -  
skiemu , Ayzikowi  Nachmanowiczowi  mieszkań­
cowi LidzkiethU, I l i r szy  Lewinow i  mieszkańco­
wi Nowogrodz. ,  tudzież wszelkiego ty tu łu  i na­
zwiska rozmaitym dalszym Antecessorskim zesz­
łego Xc ia  Karola  b r a t a , i osobistym p ro cedu-  
jących Xiążąt  k r e d y to r o m  i pre tensofom,  do je- 
dnoczasowey ro zp raw y  wzywającym się, P ozew  
Ed yk ta l ny  , p rz ed  Sąd Działowo E x d y  wizorski,  
D e k re t em  Remissyynym Sądu Głłgo Grodzień.  , 
datty ig  julij 1828 ro k u  ku z jechaniusię p ie r -  
wszykroć i 5 ybra tegoż roku , do majętności  
Jaworu w Słonimskim Powiecie  leżącey,  Zadeter- 
minowany, z In s tan c j i  UUr .  Michała  P u ł k o w ­
n ik a ,  Mikołaja Chor* i Franciszka  b. W o y s k  
Polsk ich  Genera ła  Xiażąt  Radziwńł łow wynosi  
się oto; Iż gdy Sąd Główny  ago Depar tamen tu  
Grodzień.  dobra J a w o r  w Słonimskim oraz Z y r -  
inuny, Bielsk i DyńOW w Pot tc ie  Lidzm leżące,  
niiędz.y wszelkiego rodzaju pomieńionych Xiążąt  
Radziwi ł łów , osobistych, antecessorskich , i ze­
szłego Xięe ia  Karo la  bra ta ,  K re d y to ro w  i P r e -  
tensorów , na T ax ę  i Exdyw izyą  oddał,  tudzież 
rozdziel ić one między tychże  Xiążąt  na 4 r ó ­
wne części za lec i ł  , nie ntniey w pomienionym 
celu,  przeznaczywszy Sąd Działowo Ex dyw izo r -  
ski  usatysfakcjonować , tak do Massy jako też 
wierzycie l i  wzajemne pre tensye  X i ą ż ą t , i da l ­
sze rozmaite p ra wid ła  w y k o n a j  , oraz wszelkie 
żądania st ron rozstrzygnąć,  przez  pomienioną R a -  
missę p rz yp or uczył  j w odwołaaiu  się zatem d»



wskazanych prz«z Sąd G łów ny  R e g u ł  żałujący 
Xiążęta  (nie odstępując przywile ju  skarżenia się 
w Senacie na uciążl iwe warunk i  Rem is sy ) , do 
Sądu Działowo E xdy  wizorskiego przychodzą w 
nas tępnych Proźbach,  o uznanie na wszystkich ob- 
ża łowanych K om por tacyi  obbgow , kar t ,  k a r te ­
c z e k ,  komplanacyow,  rachunk ów  D ekre tów  tra- 
dycyynych  , Lis tów , K orr espondency i  i wszel­
k iego rodzaju pism oraz dowodow poszukiwane 
nalcżnoście wyiaśnić , onych walor i przeyscie 
odkryć  lub zupełne czyli też cząstkowe uspoko­
jenie wyświecić zdolnych , o dozwolenie iżby 
w  terminie pomienioney Komportacyi ,  i nazna­
czona D e k re t e m  Sądu Gł łgo udzielnym dla nie­
letniego Weysenhoffa  na Regest rze  rozmaitych 
ruchomośc iow extradycya,  mogła bydź ze ątrony 
Xiążąt  zarazem spełnioną,  a dowod jey z oprzy-  
siężenia,  wskazany został ku  złożeniu,  na zjazd 
ostateczny,  o dopełnienie ur zęd ow ey  funduszów 
konku rso w y ch  lnwen tacyi  , o nakaz Kom orn i ­
kom wymierzenia  dóbr  J aw or u ,  Zyrm an ,  B ie l ­
ska i Deynowa,  % naydokładnieyszą wszystkich 
Szczegółów, te majątki sk ł adających,  dystynkcyą,  
a w  mieyseach gdzio pomieniony wymiar daw- 
niey  dopełniony , o dokładne onego zweref iko-  
wanie,  o poruczenie administracyi  nad wyż rz e-  
czonemi  d o b ra m i ,  osobom mającym dostateczną 
odpowiedzialność z obowiązkiem zdania nayszezyl- 
oiej 'szego pod przysięgą warunku ,  o nie zaymo- 
wanie w tąż Administ racyą D ób r  Gzeres i Gie- 
liszcza, jako p rz y  dostatecznym z innych mają­
tków na uspokojenie ra t  Ban kow ych  dochodzie 
n iepot rzebnych,  i w E w i k j y ą  Bankowi  nie od­
danych , o nayścisleysze obl iczenie ustanowio­
n y c h  przez  Dworzańską opiekę Administ ratorów,  
* przysądzeniem i w yexekw ow an ie m  na n i ch ,  
za mogące się okazać nadużycia ,  w sze lki ch  u* 
bytków,  O dozwolenie adcytacyi  wszelkich osob, 
tak dla przyświadczenia jako też uiszczenia się 
massie lub  zwrotu  zabranych niewolnie gruntów,  
mogących bydź potrzebnemi ,  o zrobienie w mają­
tku konkursowym urzędowey  g r u n t ó w ,  łąk ,  la­
su i dalszych własnośeiow wizy i ,  o zapewnie­
nie w zdarzeniu przybycia  ża lących się Xiążąt ,  
oraz ich Plenipotenta ,  obrońcy  i tychże  K a n c e -  
l a ry i  przyzwoi te j '  lokaty  i suslentacyi ,  o zadeter -  
minowanie jeś liby się potrzebnemi  okazały Aktów,  
na  dosledzenie ża lących się Xiążąt  pre tęnsyi ,  do 
schedy zeszłego Xięc ia  Ka ro la  i obżałł.  wierzy­
c ie l i  stosowanych,  a w dalszey kolei  o przysą­
dzenie wypaść  ztąd mogących summ, i wskaza­
nia rozmai tych należności  , na Obżałł.  P re t en -  
sorach,  oraz schedzie tegoż Xcia  Ka ro la  l iczą­
cy c h  się , o znikczemnienie wszelkich  win nie-  
s tannych , expensow,  kar  i wskazów, tak przez 
D e k r e t a  niestanne jako też oczewiste n iewolnie 
zadyktowanych , o zachowanie prawnego wzglę­
du na to , iżby żadne wskazy nie przechod z i-  
ł j r swym walorem iscizny , o porównanie p r e -  
tensyi  Du chow nych ze S w i e c k i e m i , i danie im 
jednostayney w ziemi satysfakcyi,  o rozdyslyngwo- 
wanie  należności funduszowych od par ty ku la r­
nych  za rę e znem i  kar tami ,  o zastosowanie się w 
rozbiorze wszelkich  poszukiwań do p rawa  p rz e ­
zeń ostatecznych formalności ,  o kassatę wsze lkich  
s tosunków nielegalnych , o zakreś lenie  T ax y  i 
E x d y w i zyi wieczystey ,  szacując podług istotney 
wa r t ośc i  , nie tylko grun ta  i p o d d a n y c h , lecz 
i Bud ow le  , L t sy ,  Naozynia Gospodarskie ,  oraz

wsaelkie dalszo ar tykuła  massą konkursową skła-
gające , o usatysfakcyonowanie Antecossorskioh 
wierzycie l i  na sani przód z o g ó łu ,  a następnie 
o dział pozostałości na 4 rów ne  części,  i pomie- ! 
szczenie wspólnych  razem , a osobistych prelen* 
so rów  respect ive  sched,  o zastrzeżenie iż c z ę ś ć  
jednego z Braci  nie może odpowiadać za drugą* 
o zalokowanie n ieletniego Weysenhoff a  w na­
leżności  jaka mu wypaść może tam, gdzie sche­
da zeszłego Xc ia  K a ro la  zostanie przeznaczoną,  
o wskazanie na sukcessorach zeszłego Fel ixa  
Andrzeykowicza  p ro cen tów  od summy czer .  złb- 
3 ,ooo należnych,  i w stosunku do kornpromissu 
o zaopiniowanie iż pre tensye ich w zajem ne ,  z 
rz eczy exekwovyaney zastawy są nieważnemi  ,
0 zabezpieczenie Banku czy to przez rnzkład-  
kę  na kredy to ró w , czyli  też inny srzodek , a 
mimo to o r y c h łe  naznaczoney exdywizyi  ukoń­
czenie,  o zapisanie wiecznego dla  n ieprzyeho-  
dzących upadku czyl i  Amissyi , o zadetermino- 
wanie terminu ostatecznego zjazdu i zawiadomie­
nia o nim wszystkich in teresowanych osob, przes 
Pub l iczne  w Gazetach Awizacye,  o rekognosko- 
wanie na winnych kosztow prawnych , o s p e ł -  ! 
nienie wszelkich  dalszych re gu ł  Remissy,  pra-  ; 
wa i sprawiedl iwości ,  n iemniey o decydowanie 
tego wszystkiego co w porze  rozprawy,  obszer- 
n iey proszonem i dowodzonem będzie,  z wolną 
tey  żałoby poprawą.

Roku  182b augusta 8 d. W o ź n y  świadczę,  
że kopie  tego Pozwu edyktalnego zgodne z au­
tentykiem pisane na papierze czystym he rb ow ym  
w Sprawie U U r .  Michała P u łk ow nik a ,  Mikoła­
ja Chorążego,  i Franc iszka  b. W o y s k  Polskich  
Jen e r a ł a  X X .  R a d z iw i ł ł ó w ,  JX ięźom K a r m e ­
litom przy Kościele Wszys tk ich  Świętych w W i l ­
nie i ich  Prze łożon em u W J X *  W a w r z y ń c o w i  
Mańkowskiemu, X X .  Tryni tarzom T ry n o p o lsk im ,
1 ich Ministrowi X. Błażejowi K rop iwniekiemu,  
X .  Józefowi  Bohdanowiczowi  Prze ło żonem u i 
X X .  Missyonarzóm Wileń. ,  X X .  Karmel i tom Bo-  . 
sym W i l e ń .  i ich  P rze o ro w i  X.  Maurycemu 
P o r z y c k ie m u ,  X X .  Bonifrat rom W i l e n .  i ich  j 
Przełożonemu J X .  Szymonowi Sarneck emu, X X .  
Augustyanóm W i l e n .  i ich P rowincya łow i  W J X .  
Augustynowi  Leopoldowi  K ory ck iem u  , W J P .  
Teress ie Andrzejewskiey z dokładcm opieki ,  X X .  , 
Em ery tom  K a te dry  W i l e ń s k i e y  i ich Probosz­
czowi J  W  J  X. W in ce n tem u  Mikuckiemu,  P rze -  
swielney Kapi tu le Wi leńskie j '  i jey P ro k u r a to ­
row i  J  W J X .  Cywińskiemu,  Zgromadzeniu WAV. 
P P .  Miłos ierdzia  w W i ln ie  i jego Prze łożonej '  
Annie Puszówtne , distinctis copiis, oczewisto w 
rę ce  w W i ln i e  podałem, i stanność p rz ed  Sąd 
działowo e x d y wizorski,  odbywać się mający i 5 .  
7bra  bieżącego r o k u ,  w Majątku Jaworze  w 
Powiecie  Słonimskim leżącym zapowiedziałem,  a 
d la  powszechney wiadomości wszystkich s t ron 
wp ływa jących  do tego interesśu,  Pozew niniey-  
szy pomieści się w Gaz. Kur .L i t .  Mateusz Rolewicz  
W o ź n y  P tu  W i l e ń .

R.  1828 raca augusta 8 d. P r z e d  aktami 
Grod .  P tu  W i l e ń .  obecnie stawając W o ź n y  w 
górze pom ier iony re la cyą  ninieyszego pozwu u- 
rzędowie  zeznał.

P rz y ją łem  R egen t  Onufry  Horoderiski .
W o l n o  d ru kow ać .  v\ ilno dnia 17 s ierp .  I 

i 328 r .  A. Powstański  P rez .  Kom.  Genz, W i ­
leń. Rad .  K o l .  i K i e r .


